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(Przemysł mprsld). , 

W ~osyl, gdzie rolnictwo stanowi gQO
wue <ŹI!ódło bogactwa anodowego, a ~
wÓZ .2AJoża główną poIZ,ycyę w bilansie ~m
dlo"i)lUJ, młynarstwo jest ilościowo malo 
roZ\WInięte i 'D'starcza zaledwie na. zaspo
k~lIe wl/lsnych pou:zeb. W roku , 3.888 
,,':y.wieziono tylko 2,1.26,000 pudów ;Jl.lą)!:i 
pszennej, wobec 2,369,000 w rokit 1:$87. 
'j~",zasem pod wzg!lędem technicznym. od
nośna gałąt przemyi.łn w Rosyi jest ,wy
sOko udos\>:onalonlj. ,(krupczatka) i dobra 
mąka pszenna rnska , moglaby śmiało szu
kać zbytu, ~a rynk~'h zflgranicznych::Fakże 
miejscowe warunki ;zbyt u sprzyjaj/jo ilościo
ilVetnu rozwojo,l\'~ tej ;galęzi przemysIu, gdyż 
.npotrzebo,\·llllie re.,ki pszennej w lRosyi 
:Wzrasta ciąglę i jest tak znaczne, że ceny 
,pszenicy na l'ynk.ach wewnętrznych są 
;wyższe; Jlit w portach. . 
Muszą ";ęc istnieć jakieś specyalne przy

ayny mIejscowe, tamujące ilościowy " 'ozwój 
przemysłu JIlłyn~kiego w Rosyi, któ
{yeb )\'yjlulnieniem i usunięciem Z{tjąć się 
winui interesowani i specyaliści. Kiektóre 
wskazówki znaj«4ljemy w jednym z ostat
nich num.erów • 'lViestnika finansQw" 1) 
i o tych powi!!my słów kilka. 

Skutkiem przejścia z 8ystemn żacnowego 
do ~y~temu walcowego, znacznie udoskona
IQnego w ciągu ostatnich lat, I\',yrób mąki 
pszennej stał się lIanlzie przed8i~bie.l'Stwem 
nader zyskownem i dał pobudkę do sozsze
!"ZBuia da)łnycli i zakładania uowych 'Qgrom
nych mlyn6w w miejscowościach, ,gdzie 
przy staryll1 systemie, krupcza~i ,wcałe 
nie wyralliano. Zbet jednak nie powillkszył 
się i krupp;atkal'uska, jak dawniej,.IDo wy· 
chodzila poxa granica rynków W&WiIH}trz
nych. W następstwie tego rozwinęła się 
żwawa konknrencJa wewnętrzna, pobudza
jąca do wysllków :zarówno nad udosk-ona-

! , 

') SowremieD.lloje pełoicnjie naszej mmmoLaoj 
promJułenno.ti. 

ODCINEK DZlEXNlKA l;ÓDZ)UEGO. 

15 
GU)- de Maupassant. 

JAK 'Ś la! I E R Ć S I Lll E. 
Przekład o hntuwego. 

(Dalszy. ciąg - I'atrz Nr. 220). 
Skoro tylko zajęli przy 'stole miejsca, 

m&rgrabl.a, usiadłszy przy bok n młodej 
dziewczyny, za.jlłł sIę nią z minI} człowie
b, który ma już do ~ prawa. 

!Rzucał na nią spojl7Jenia ciekawe, które 
1I'ydawllły si~ małarzowl :zuchwałemi i ba
dawczel]li, uśmiechał się \do niej z czułości/jo 
i %adowoleniem l otaczał ' ją galallterY4 
z odcieniem pewnej p@falo:lci oficyaluej. 
W manierlIch jego i słowach przebijało się 
jllŻ oeA stano v.-czego, jakgdyby ozuajmienie 
pnysz!ego objęcia w posiadanie. 

Księżna i hrabina zdawały się uzna.wać 
to..obejścle i wzajemule porozOIRiewały się 
spojrzeniamI. 

NatycJunisst po śniadania powrócono na 
wystawę. Sale były tak przepełnione, że 
przecisu'łc wydawało się niepodob1eństwem. 
Upał, nieprzyjemna woń nbrań znoszonych, 
czyniły atmosferę ciężką i duszn~. Nie 
patrzano juŻ' DI\ obrazy, lecz oglądano twa
rze i tualety, szukano znajomyeh; czasami 
wznosił się pył z po§ród tego gęstego tłu
mu rozstępnj ąeego się na cb wilę, aby 
przepuścić 1'Zemie8lników niosących długą 
podwójną drabinę i wołających: "Baczność, 
panowie: baczność panie." 

Po npływie pięcin minut hrabina wraz 
z Oliwierem oddzielona została od reszty 
towarzystwa. Chciał się z niem połączyć, ale 
ona, tul~c się do niego, szepnęła: 

- Czyż nam tu razem Iliedobl'ze? Zo-

B 
!lemem technlcznet&, Jak l nad zmUl~llZe- , iIIochlamłJą koszty po§redll\ctwa, z ktorycn Jat.: w~ to dOtl!(li!Zililo, .. \V, meprzynoszljc&. 
,niem kosztów wytwarzania. Jednym i głów ' (wia część idzie na korzyść piekarZ{\. We- żadnego procentu gOtoW1ZDlO, lecz w we-J 
nych wYdatków 'w młynarstwie jest oplata 'dlug obliczeń autora, bułki piecl:one w do- kslach na walut\) ~łotą. . KOl{z~ści z . t.ej 
za dowóz zial'ua 'i za wysyłkę przetworu 'mu powinny być o pol.owę tańsze" od bu- zmiany systemu nHtJą wynieść kilka. who-
gotowego. Otóż <opiaty te., zależne od od- lek n:łbywallych od piekarzy. nów rubli roclnie. 
dalenia młyna od miast lub staC)j kolej o- Z \ws?:ystkich pI'zytoczonych danych wy- - .Prawjt. wiestnik" ogl~za nastę.pu-
wych, stawiaj/ł 'IW bardzo nierównyd1 wa- Iply.w& wniosek, że przemysł młyuarski w jący nkaz N'ajwyższy o zakładach bankIer
runkach pojedYli::ze młyny. Raze~ wzię1le 'Ro~, (lozuawszy poniekąd przewrotu w skich: Rada państwa w polączonych de
wynoszą one dla młynów zbudowal\JO'h ' sw.ym rozwoju podczas lat ostatnich, 'Cier- partame':ttach ekonomii państwowej i praw 
w pobJjżu miM!; lub stacyj kolej<lVo'ych "I. pi G1>ecnie głównie z przyczyny niewYl'o- i na zebr&niu o~ólnem ~'oztrząsną\Vszr 
kop. od puda., pCldczas gdy jwi: dla. mlyuew bi~al %arówuo pod względem technicznym, przedstawienie minIstra skarbu o zakła
o 10 wiorst oodalonych koszty przewuzu jak i handlowym, posiada. jed!l.'lk wszelkie dach bankie,rskicb, uchwaliła: r. Co do za-
w jednę i w &ug/jo stronę wzrastaLj.ą a. -4/ .war unki powodzenia. w-w kladów bankierskich (domół" i kantorów 
kop. od puda. Przy zaostrzeniu konkuren- bankierskich i tym podo~nych zakjadów, 
cyi ta nierów&omierność kosztó'll' dala fiię , .we mających przez rząd. zatwierdzon,rch 
nczuć bardzo <tiotkliwie j wywolała lPod- Prz8mysl handel i komunłacye .ustaw) ustanowić następujące przepIsy: 
wójn/jo centramacyę przemysIu mlynl\.l:st<ie-', • 1) Minister skarbu, po popl'Ze.dl~.iem roztrz~-
go. WytwÓł'Stwozaczęło się skułliać'W ,po-, -- linięciu sprawy przez radę I\IlUlstrów, moze 
bliżu miast i .atacyj dróg ~elazllych, .jl, wO-' Handel. zabnlUia~ zl\k,ładom bankierskim, co do któ-
bec konieczOOl!ci zmniejszenia kosztów \yy-: - \V Petersbl!l'gu, jK don\lSZą dzienni- ~'Yljh będzi.e. to UZnane za konieczne, sprze-
twarzauia, kQVzystnern okazało się jedynie' l1jti miejscowe, powstaje i1iebawem agentura daty bil,etów pożyczki w~~nętrznej Ill'e
zakładanie pl',zedsiębierstw wielkich. Ten "'wywozu 7.& granitlę jAj, l'j'il i mięsa. miowej na raty, pl'zenOSZellla zastawn pa.
ruch podwójmy dawał się spostrzeg.ać we - Chmielar.te ,"'ołyńs(,y P110Są ministe- pierów procentuwych przy obciążeniu s~mą 
wszystkich oL1ręgach przemysłu mlycuu'skie-' Tyum <łóbt pailst.w.a o .za:"<lŻeD~ w miaste- większą od wyqanych pożyczek, . przYJmo
go w ćiągu ostatnich lat dziesięciu, ogra- czku powiatu t!.uIJillBskieg4, '~8Ibie, kanto- mowania wkładów do przechowama, na ra
nicz~jąc stopniowo wyrób krupcz&tki w 1'u pośl'ednicącego dla lbandlu '4raz innych chuuek bieżący i na oprocentowanie, jak 
mlynach bardziej oddalonych; nie rozszerza- operacyj clllIiehu:s.k.joh, P<l~y kantorze również otwierania. kredytów zabezpieczo
ly eię one i ,nie udoskonalały, i zamiast zuaJdować sję hętllj ~bsllfCne ·śtłady i wzo- nych (specyałnych rachupkpw bieżących), 
pszenicy, zaO/lęJy przerabiać żyto wrościań- rowe SUll7..ru·~ chucielu, w jakiejkolwiekbądź formie operacye te by
skie. ł\iektól'e z nich nieźle wyszły na .tru - Mini~tel:§1lIDl (cioGbr lP'lństw,& delegowa- lyby prowadzone. Uwaga. Wskazany w tYI1l 
zmianie, roz1l>unąw8zy u siebie wyl~óI.J wyi- , lo, jaj;: donosr.ą· ,dzienniki ,petersburskie, paragrafie zakaz, może dotyczyć wszyst
szych gatunk;(>'w mąki żyt.niej. W {)Stat.ni!!»' drzędnika. do szOll6góln)!dI' !poroczeń ,w ce- kiclt wymienionych w nim operacyj, ałbo 
2-3 latach .j;yto bylo bardzo tam!,- co da- In zbada.llia tW&r,Uńk4W .t.tnieiących na r6- tylko niek~rych z nicb. 2) W razie zaka
lo wysokim gatunkom mąki żytniej mo- żnych l'ynkadh ·tlY~o.v(y<ih. .Delegat na- zania jakiemukołwiek zakładowi bankipr
żność wspólzfl.wodniczenia z ni:ts;,ellli..ga- ' desłał jiIŻ f\Illoa\woadania .e I:y..tik~eh Austryi, ~kiemu uskuteczniania wskazauych w po
tunkami krupczatki, Taniość żyta IIU\ miej- B elgii, Anglii, [{raną,yi, Włodt i Grecyi, przednim paragrafie operacyj, miuister Ii
scu wytwarzania i taniość sity PQrnsz!}.i:;r obecnie Ul'; tDdnje .się Qo A?\,JU mniejszej. nansów okre>ila spo ób likwidacyi tako
cej w ogromniYch ruskich mlynach 'lI·.odnycll, - "KiI:II:y.er lWal'l>mwSl;ii:" ,donesi, że in- wych i wyzuacza ostateczny no. to termin. 
mogłaby naw-et otworzyć rynki zągrani~ i:ynier K., .zq!}ty !pl'zy :k.allllle Sueskim 3) Zakłady bankierskie, na które l'ozcią
ne przed rnsL:ą mljką żytnią prze8'iewan/jo i '" Port-l:>aid, Jll'opennje plozed3iębiercom gniętą zostanie moc postanowieuia, zawal'
pytlowaną, kicz tutaj stoją na pmeszko- ·warszaw.sl.jm !handeł z :Jl1giptem. W 8Ze- tego W § l, obowiązane są dostarczyć mi
dzie wzglę<ly ,techniczne, gdyi Wl'd'~ JWiki regli at-t,Yi.">UII.w, ktml6~y llDOŻlla. wywozić nistrowi sW'bu, na jego żądanie, wiado
żytniej w Roę.yi nie jest tak udOfi,;,onruo- llad Nil, !li- :K. 'wymienła: wędlioy, maslo, mości i objaśnień, d-tyczących uskutecznia
ny, jak wyról.! krupczatki. 1~I'zyby, bwloo;. wsllfllk.ie lID&tylll.ty i kar· nyeb przez nie operacyj, jakoteż przedsta-

ł\a podsta.~-,je ·szeregu b8.l'1Uo il3CZ1legóło- \;otle. wiać osobom upoważnionym pIozez mini.ste-
wych obliczeń, ,autor artyJ.:ułu Mo]'ka.zu,te, Piealąda ryum księgi i dokumenty, potrzebne do 
t e zarobek mł):nal'za. w Rosyi jest 'hal'doo - .. Ga~ llesowai'" .tllJowiadpje się od sprawdzenia prawidłowości działań tych za-
umiarkowany .i jeśliby wyrób d-oBta""a1 -łlię swego kOrel\pollll.enta ;pe'en..sb.nFiSk:iego, iż k1aiów. II. W uznpełnieniń rozdziału VUI 
wprost w ręce . spożywców, chleli by.lliy ministft· skoalho post&:!la.wlł . .zapasy meta- , kodeksu kar głównych i poprawczych, po
nadzwyczaj tani. Ogromne jedna.!.: sllłI;lY liczne skal"ll.u :hllllku pa:.ństlwa I tr-!lymać. 'nie, stanowić: Właściciełe zakładów bankier 

stawmy ich, sl;oro postanowiOllO, te 1II'ł:łia:ooPrzyclimlii. «l" nM !często .wleczorem, I Z pla.tfo~my sdiod6w widZIeć można by
zgubienia się, :2ęjlić się mamy o aw.1!.1~ odparla. 'renu: ·~dy mam ,pta;Y /Wbie córkę, lo, z jednego końca. na drugi, olhrzymi,. 
przy bufecie. nie będę wyclheilz:ila ClIljsto. oranżeryę, pelną posągów ustawionych na 

- Prawda - loqparł. Od chwili, 'gć!\l' pr2l!ikonała się o tym drogach, wokoło olbrzymie zielone krzewy. 
I OliwieI' ws~e zajęty był jedy.a!e ~ niespodzi-ewlJ.lljtI1 :zwrocie 'W tiegoneznciach a pod tem thlm, co pokrywał przejścia i 
śilh że margrabia :tawar~yszy Anecie, kJ-ę- wielkie szczęl§eie nią -e·władnęło. Wraz aleje czarną pornszając/jo się falą. Marmur 
cąc się około n~ 'z .ową płytką g.al=te- z nka7.&11iem się lIi.ałych wlosew na ;głOWie odcinał się od tej ciemnej ma.sy kapeluszy-
ryą światowca_ Oliwiera i uspolw~eniem IW 'lleZuciaeh pod i ramion, widniej/joc w tysiącu mi\ljscacb.,. 

Hrabina zwródJa ·się doń, wpływem wieku, nie obawi&1a liię rywaliza- i zdawał się błyszczeć swą b~ałością. 
- Zatem, kodl.a8z ,mllie zawsze? cyi o niego z bmą jaką. mh1et&, ale..za to Gdy Bertin żegaał się z paniami, pani. 
Odparł czemj \Widocznie zajęty: trwożyła ją myśl, ib:f się niec'żeli!ł, znm!zony de Guilleroy zapytała go' cichntko: 
- Ależ tak, n.Uuuahiie. zbytnią s=otnością.. Obawa !ta, dawuo już . - Więc puyjdzies7. dzisiaj wieczo/.:emZ 
L szukał oczami. ,wllrórl tłumu szareg. zresztą zrodzona., cięgle ,,;zlAll!'.ała i .two- - Ależ tak - odpowiedział. I udał się' 

kapelusza margralńt:go. : rzyła. w umyśle jej I.:ombinae]e iliiepodobne na wystawę, by pogawędzić z lU·tystami (). 
Widząc go romrgnionpu i chcąc zwr6- ; ,do nrzeczywistnierrl&, by go mi6t przy so- wl'l\Żeniach chwili bieżącej. 

cil nwagę jego na. siebie, .rzekła: i :bie jaknajczęśclej, Ilchrouić od ~pędz&llia Malarze i I'zeżbillrze grupowali się koło 
- Gdybyś wiedział, jak: mi się podoba .11ługich sa.rootnych wieczorów .., chłodcej POSllgów łub przed bufetem i t.am szła. rQz-

twcSj ('Obraz, To ,prawdziwe arcydz,ieło. : .eiczy pustego domu. Nie mOg"ąG "O ciągle mowa, jak zawsze, zasadzająca się ua 'po-
Uśmiechnął się, za.,Poniislając naraz o ' lIl"zy 80bie zatrzymywać, poddawała 1110 pieraniu Inb krytykowaniu jednych i tych

wszystkiem, a pamięt.uj!łc jedynIe o swej ł'Ilzmaite rozrywki, posyłała go d~ teatl"l, samych pojęć za pomoc/jo jednakowycn ar-
ra.nnl'j trosce. nakłaniała. do towarzystwa, gdy t wolała gumentów odno§nie dQ dzieł sztuki zawsze 

- Doprawdy? go widzieć wśród kobiet, niż w~rói! smut- prawie jednakich. Olivier, J..-tól'y ;ię zwy-
-~, przenoszę go ·nad wszystkie lHjj ciszy jego mieszkani.a. kłe ożywiał przy tych dysputach, będąd 

inne. Odparła teraz niby odpowiadając :IIa ta- .specyalistl! o.d ciętych zd~ i zbijających 
- Był przyczyną mego wilkiego zmart- jelUiczą myśl jego: z tropn wYCieczek polenucznych, posiadał 

wienia. - Achl gdybym cię mogła zawsze mieć opinię bystrego teoretyka, z czego był 
Zaczęła mu znów pochlebiaĆ" wietlząc prz)' ,sobie, jaK ja bym cię psułal Przyrzecz dumny i podniecał się w takich rozmowach 

rlobrze oddav.'na, że nic tak nie nzłałll. na mi ~chodzić bardzo C1AjStO, skoro ja aż do roznamięt.nlenia; ale kwestye, na. 
al-tystę, jak ci~głe, nieustanne poehlebstwa. prawite wcale wychodzić nie będę. które ze z~yc~aJu ,~dpowiadał, nie zajmo-
Ożywiony, ujęty, rozweselony słooYCZlł jej - P.rzyrzekam ci. wały go WIęceJ, ID:.! to co słyszał i miał 
słów, począł rozmawiać, widzl!c i słysząc GłOi jakiś szepnął jej do neha: chęć odejść, nie słuchać więcej nie starać 
jąjuż tylko jedynie wśród całej tPj tln mnej, - M.amo. się pojmować, wiedząc llapIozód. co będzie 
gWllrnej masy ludzi. Zadrtała. i obejrzała się: Aueta, mm'gra- powiedziane w tych prze$tarzalych kwe-

Dla okazania swej wdzięczności 8zep- bia i księi:na stali za niemi. styach sztuki, które sam znał wszechstron-
nęł jej do ucha: - Czw.arta - rzekła księżna, - jestem nie. - r.ub~ł jed~ak te rozpl'awy, lubił je 

- Mam szalonIl chęć uściskać cię· bardzo zmęczona l mam ochotę pójść. dotąd praWIe w)'JąLkowo, lecz d7.isiaj 0(\-
Ciepły, rozkoszny dreszcz przeszedł po Hrabina odparła: rywała. go od myślenia jedna. z tych drob-

jej ciele i podnosząc nań błyszczące oczy. - I ja. także nie mogę tu już dłużej lIych, a npartych trosk, jeden z tych ma-
powtórzyła. swe pytanie: siedzieć. lych kłopotów, które, zdawałoby SH;, uie 

- Zatem, kochasz mnie ZaWSze? Dotarli do schodów wewnętrznych, idlj- powinnyby na niepok~ić, które jednak 
Odpowiedział z dźwiękiem w glosIe, cych od galeryj, gdzie umieszczane są ry- mimo wszystkiego w-ęcz:j, nas nw·tując w 

który tak lubiła. słyszeć, a którego przed- sunki i akwarele, l\ po IlRlI niemi wznoNi my~, niby niewidzialny cieru pogrążony 
tem nie słyszała: się olbrzymi oszklony ogród z dziełami w Ciele. 

- Kocham cię, moja ty w'oga An!u. rzeźbiarstwa. Olirrier przestał nawet zajmować ~I., 
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skich (domów i kantorów bankierskich Kajwyżej zatwierdzić rączy! l wykonać po- rB. 5 kop. 35; jęczmienia 250 korcy po rs. jęt~ referat specyalnej komisyi o ul,;ła~ 
tym podobnych zakładów. niemających leci!. 4 kop. 50 do rB. 4 kop. 85 za korzec. działów wystawy. Wedle projektn korni-
przez rząd zatwłerdzonych nstr.w). winni Przemy!ł. Popyt na. pszenicę słaby. n3 żyto dobry. syi. wystawa obejmować będzie działy na-
nskutecznienia operac.yj zak&zanych im z po- - W Turku, w gnberni kaliskiej. było za- Siano od r~. 1 kop. 25 do rs. l kop. 35; stępujące: 1) i)taroiytno§ci z czasów po-
lecenia rządu, podlegają: za pierwszym ra- kładów tk:u:kich w r. 1886 - 276. w 1'0- sloma od rs. 1 kop. 40 do rs. 1 kop. 45 galiskich: a) okresu kamiennego. b) broll
zem karze pieniężnej od stu do tysiąca ru- ku 1887 - 250. w roku 1888 - 360. ZI\- i koniczyna od rs. 1 kop. 60 do rs. 1 kop. zowego i c) żelaznego. 2) Numizmatykę 
1l1i. za drugim tejże karze od dwóchset do klady te zatrudnialy w rokn 1886 - 562 I 70 za centnar. I heraldykę i sfragistykę: a) monety. b} !Ile: 
dwÓch tysięcy ruhli • . a za trzecim razem- robotników. w roku 1887 - 505. w roku (-) Z pow. łódzkiego donoszą nam, że dale. c) pieczęcie, d) ordery. 3) Broń 
oprócz kary pieuiężnej od trzechset do 1888 - 875. Produkcya zaś tychże z&- s~utkiem. ciągłej niepOgody •. siew zboża. o- uzbrojeuia. i narzędzia z c~ch.ą artystyczną~ 
trzech tysięcy rubli. zamkuięciu w więzie- kładów wynosiła "IV roku 1886 - 114.060 zImego Jest bardzo utl1ldniony. Rolwcy a) przedmIoty do przystrojewa. służące. b} 
niu na czas od dwóch do ósmiu miesięcy. I rs .• w roku 1887 - 87.500 rs., w roku si~.wu j.eszcze w niektórych majątkach nie broń mydliwską. wojskową. godła, c) sio. 
zamknięcin należący.ch do nich zakladów t888 - 113.320 rs. Robotnicy zdolni~;si rozpoczęli. Skutkiem tychże prze~zkód . zbiór dła. rzędy. ostrogi. d) uarzędzia rolnleze 
bankierskich i pozbawieniu prawa utrzymy- zarabiajlj. po 60 kop. dzićnnie. zaś wYI'a- kartolli także cierpi. Około Zgierza za- i rzemieślnicze. e) środki lokomocyi. 4) 
wania takowych. III. Ustawę postępowa- biający towary lichsze. 25 d,o 30. Wię- częto , dopiero kopanie ' ziemniaków. Jedne Sprzęty domowe: a)/ meble, h) zeg-ary lu. 
nia sądowego karnego (ustawy sądowe ce-II\SZYCh zak,ladów tkackich znajduje się t.yąo okolica Tuszvna jakna,jmniej ucier- stra. lampy. kandelabry. c) dywany. fl:.an_ 
sarza Aleksandra II. wyd. 1883 r.) i prawa w Turkn 20; wyrabiają serwety. damast, piały na niepogodzie. 'l'am już kończą ki, ręczniki. serwety. d) naczyula atolo\Ve 
dotyczące postępowania sądowego w spra- drelich. płócienka na fartuchy i tym podo- sprzęt kartofli, a siewy prawie że pokoń- i kuchenne, e) instrumenty muzyCZlle.. 5) 
wac o przestępstwa i przekroczenia (Zbllir one materya1y wełnIane i bawełniano. czono. , Sprzęty kościelne: a) sprzęty. b) szaty. or
praw t. XV cz. 2 wyd. 1876 r.) uzupełnić W mieScie owem znajdują się dwie dziel- (-) Z braku kagańca. Pies podwórzowy naty. c) naczynia. 6) Ozdoby: a) stroju 
nasbępującemi przepisami: przy ferowaniu nice fallryczne. Pólko. i Nowy~wiat, w kt6- pana A .• biegając po nlicy Wólczańskiej kobiecego. j ak: dyademy. kolczyki i, t. p. 
wyroku zarządzającego zamknięcie zakładu rych domy zbudowane ~ą podług jednego w sobotę wieczorem bez kagańca. pokąsał b) stroju męskiego. jak pierścionki. lask.i· 
bankierskiego w wypadku przewidzianym planu i zaludnione zostaly przez tkaczy, H-letniego chłopca. Józefa Wolskiego. Po- tabakitlrki I t. p., c) ozdoby sprzętów do: 
w rozdz. II niniejszego prawa. sąd pr-~ed- sprowadzonych przez rząd z Czech i Sak- kąsany odwieziouy został do domu. poczem mowych.. 7) Rękopismy, sz.t.~c ' drn!!. 
iifębTerze m-odki 'tabezpieczenia majątkn l!lr- soni IV roku 1826. Rozwojowi przelUysłu o wypailku zawiadomiono pana A .• który, inkunaliuly. oprawę. NaSf.ępwe uchwalono 
kladu prze2'i położenie aresztu na jego ma- tkackiego w 1'orkn st9i Di\ przeszkodzie jako wYlla~rodze"nie. ppsłał rodzicom poką- zaprosić do k9mitetu jeszcze I pp. ' Mathias-a 
jątek ruchomY' j nlernchomy. IV. W uzn- brak dogodnej komunikacyi i opałn. sanego chłopca rs. 20. Pokrzywdzeni od pre- Bersohna. , JaDa KarlOwicz I szambelau& 
pelnieniu o.dpdwiednieh praW' postanowić: Wystawy. ., tensyl odstąpili. ' . Lachnickiego. poczem do komisyi odbior-
1) Przy nbeżpiecżaniu od wyloso.wania do - Drogi żelazne: fastowska. kozłowsko- (-) Wyp.ad~k . 'W, niedziel~ pan B.. ~rze~ czej, k~óra. zacznie nrzędować jnż od dnia 
,amor~yza~yj biletów pożyczki IV~wn.ętrZll~j woroneżska. rostowska, orlowska. griażska. chodząc ulicą DługII. skutkiem panującej 5 paźdzlerDlka. powołano pp. kg. Radziwiłła 
prellllOWej. Insty,tucye I osoby zaJmu.tące SIę orłowsko-witebska postanowily. że przed- tam ciemno~ci i dołów na trotuarze. wy- Bisiera, Lachnicklegy. Kolar.!skiego ISkza: 
tą operacyą, obOWiązane są. przesb-~egać mioty wystawy kankaskiej . urządzonej wiehn'łł nogę. . łeckiego. Wystawa zapowiada ,sJę świe
następujących p,zepis6w: a) moc kontraktu o w r. b. w 'l·ylli~ie. przewozić będą po peł- (-) Napad. Na przejeżdżających szosą tnie. gdyż między innemi hrabina Potoch 
ubezpieczenie nie hlbże byt ograniczoną ża- nej zwyczajnej taryfie w kierunku 'l'yftisu. od Zgierza do Łodzi pp. J. z Piątku. na- przyrzekła nrządzić .pokój Idólowej Maryi 
duym terminem og6lnego terminu przeda~vl jako miejsca wystawy. zaś z powrotem padło kilku draMw. ktQrzy tylko z oba;wy Kazimiery". Komitet. uchwalił również ndać 
hleUJa ziemskiego; b) w ciągu trzech mle- z wystawy. przedmioty jej celem będące. strzałów z rewolwerów. odstąpili od bry- się z prośbą o wzięcie udziału w wys'ta
sięq po dniu ciągnipni1li ' ubCZ1,lieczający będą przewozić bezplatnie. Przy ladowa- czki. wie do JE. księdza arcyblikupa, do hr. 
ma prawo. ~ą~a~ wy~!mi.a IDU. wzamian za niu ok!lzać potrzeba świadectwo ?sób za- (-) Kradzież. Robotnicy. pracujący w Fel. Czackiego i innych. ," 
llrzedstaw1ony ' -Pl'zezen bilet wylosowany do rządzaJ,!cych wystawą. że przedmIOty były zakladzie p. G., a mianowicie J. C. i W. - Petersburg. 
amortyzacyi. innego nieamortyzowauego na wystawie, że nie zos taly tam sprzedane 1\.. skradli z dziedzińca fabrycznego paczkę j[i11istenJUm ~raw zhgranicznych ma 
biletu tejże p02yczki; c) po upływie w~ka- i powracają do miejsc swej {lrodąkcyi. odpadków bawełnianych. zawrzeć konwencyę z Niemcami, co do 
zanego . w poptze<luim punkcie t.elwinu, ~- Oprócz wyżej powołanych świadectw. za- bezpośrednich wzajemnych stósunków in-
bezpiecz'ający może być zaspokOjony takze łączyć nalety pierwotny list fracht~wy. stytucyj sądowniczYch w przesyłanin am, 
przez wyplatę gotów'),;ą w wysokości ró2'- opł<lcony przy wysyłaniu z dauej st cyi KRO N I K A. ,j zacyj. wzywających potrzebne dla. świade-
}Iicy pomiędzy ceną biletn . we~le . knr~u przędmiotów na kaukaską 'fystawę. ctwa osoby. ,. • • 
giełdówego z n8Śtępnego po clągDlemu dma - Na kolei petersburskiej w pociągu 
i SUlUą; przypadającą do wyplaty za bilet - Warszawa. idącym do Warsza,wy. w tych dhiach speł-
wylosowany do alllPl'tp cyi banku pań- Wiadomości bieżące. W tych dniach KonsJllat perski otrzymał nioną zostala kradzież sumy ~'. 50.000, 
stwa.; d) zaraz po ciągui nin i w ciągu ca- ordery i prezenty. nadesłane przez szacha które znajdowaly się w torbie 1'0dr6żnej. 
lego określonego w p. a) trzymlesię~nego perskiego osobom. biorącym udział w przy- należącej do pani Święckiej ) oby,watelki z 
terminn. instytucya lub osoba. która przy- (-) Pan policmajster m. Łodzi pociągnął jęciach podczas bytności ~asr-ed -Dina gub. wolyńskiej. W sakwojażu zuaJdowaly 
Jęła bilet do nbezpieczenia. obowiązaną jest onegdaj do odpowiedzialno~ci sądowej sza- w Warszawie. - W poniedziałek miało się się też pa:piery legit,ymacyjne. " . 
mieć \v pogotowhl wolne od zastawu i a- śeiu szynkarzy. za niezamknięcie swych odbyć posiedzenie towarzystwa ogrqdnicze- ~ Z osady Kamieńczyk IV po'#. węłfrQ-
-resztu bilety nieamortyzowalle w ilości rów- zakładów po ,?odziuie lO-ej wieczorem i go, dotyązące spadku po ś. p. J. Spo~- wieckiln. ma być ntworzona oddzielna ~i
'nej liczbie biletów wylosowanych. które zo- stróża dom II :N 1287. Fryderyka Millera, nym. - Za prokuratora izby sądowej. któ· na. Osada ta została przyłączoną ao pow. 
stały u niej nbezpieczone i jeszcze nie za- za złe obchodzelue się ze zwiel'zętamL • ry wyjechał. obowiązki tegoż zastępqzo radzymińskiego. . 
żądane. 2) Dokumenty wydawane przez (-) Targi zbożowe. Wczoraj na stacyi spełnia rz. r. st. Kowalewski. - W d. 26 - W Lublinie prezes są~u ,pJ..-ręgowego 
instytncye kredytu krótkoterminowego i in- tQ.warowej sprzedauo: pszenicy 200 korcy IV kogciele pp. Kanoniczek p. M. Grolłlllan. ogłasza konkurs na posadę notaryusza przy 
stytucye bankierskie, ua "dowód przyjęcia po rubli 6. 100 korcy po rll~1i 6 kop. cÓJ"ka kompozytor2 , zaślubiła p. R. Ostrow- kancelaryi hypotecznej w Opolu. Egzamiu 
przez nie papierów procentowych. podlega- 10. 100 korcy po rs. 6 kop. 20 I 100 kor, skiego. syna b. marszałka Rzlachty pło- kandydatów ddbędzie się w biurze sąd a. 
jąęych zwrot.owi ąsobom składaj~cym te cy ~o rs. 6 kop. 30; ~yta 210 ~ korcy po ckiej . - Stllden(,i 4 kursu tutejszego iusty- dnia 29 października r. b. , I 

vapiery ' powinny zawierać w soble całko-I rs. o kop. 10. 100 korcy po r s. ;J kop. 15, tutu weterynaryjnego wraz z profesorami 
wite i dokładne wymienienie każdego pa- 100 korcy po rs. 5 kop. 25 i 100 korcy po wybieraj q się w l)l·zyszłylu. tygodniu na R O Z U : .k .1 T' O " ~. I. ,:· 
piel'U z wynuenieniem jego numeru. seryi rs. 5 kop. 30; owsa 2.400 korcy po rs. 3 praktyczną wycieczkę do Janowa, g~e są 111 n.. " u 
i ińutch oZ1lak sluiących do odróżuienia kop. ]5 do rs. 3 kop. 'Ul za korzec. ' rządowe stadniny. - Wystawa slaro#/Ino ~- I 

-przyjętego papieru od innych papierów tej- -,. ' a Starym Rynku sprledano: pszenicy ś(,i . Pod przewodnictwem . ks. ],l. ·RadZi- 1 X Konferencya delegatów 'fow'al'zystw 
że nazwy. Je~o OesarsJ..-'a MO$ć takową 400 1,:'Orcy po rs. 6 kop. 10 do rs . . 6 kop. wilta odby ło sił} drugie , posiedzenie komite- literackich i artystycznych oab~dzic się d. 

-ncbViał ' \'a'dY 'pańSt\va 2'7 czerwca 1889 r. {l5; li:yta 200 korc,V »0 1"8. 5 kop. 20 !lo tu wystawy stai·ożytnoiic i. na kt6rem przy- !'j paidzic.nilia 'w Bernic. Cglem' l" tlotdrcpcyi 

SWiiiii~IrijlląCemi się", aby sobiety]~o aU! e ui eroy. której ciągle obawy wróciło jej postać m/Mej (Iziewtzyny. do i prosił Je. aby się 7,Wl'aca y-:ao;niego, ~ 
'lIie pl 'zypomnieć niestosownego zachowama uspokoily się wskutek tak pilnego uczęsz- tego stopnia. że 'z tyłu z trudno:lcią od. jednell! i telll samem ,zapytaniem. uajplozód, 
'się margrabiego wobec Auety. Cóż go to czarna. czynila wszelkie wysiłki w celu różnianQ jOOlll) od drugiej. Ale na je1 wy jedna po. drugiej, ,potem zmieniając porzą
pl'zeMwszystkiem mogło ob.chodzić? Jakież przyciągnięcia go i zatrzymania. Wyrze- chudłej figurze odbijaJó się tego rddzaju dek. ażeby mógł odgadn,~ć, kto (\<)...niego ' 

'IDa prawo? , :Qla.czego chCIałby przeszko- kła się obiadów IV mie~cie, balów. wystą- poStępowanie . . Wyciągnięta skóra fałdowa- mówi A one tak zl'ęcznie ~tar>l\ly się zna
dzió"temu małŻliństwu. ułO:Ml1lCmU naprzód, Jli~ń. aby tylko wychodząc o trzeciej go· ła się i jlrzyjmowała zółtawy odcień, któ- Jeż!) jednakową jntouacy'l głosu ' 'ymawja
stosoIYnemu potf Każnyllt z~ręaem. Ale dzinie •. mieć zadowo~nienie . rzuc~nfa. do ry tem więcej' uwydatniał cudną iiwieżość [jąC te same wyrazy z tym samrm akcen
że.'due l'ozumowanie nie 'tnogłÓ ' zat'rzed tego sk1"Zynkl telegraficzuej. małej błękitnej de- j ej córki. Wtedy zaczynała o.\ichodz·ć ię tem. że często nie udawal0 mu filę odga
Wia~'enia gnieWu: i niezadowolnienia. jakie piszy w paru słpwach: "Dowicjzellia dziii ze swoją twarzą po aktorsku' l chociaż w, dnąó. I w rzeczywistości doszly do takiej 
lltzuwal patrząc "na Faran4ala gaf" fen jeszcze". Dawniej. ' gdy chciała dać mu ten sposób nadawała sobie _ bialo:lć eokol- wprawy w jednakowym wymawianiu . że 
przemawiał hIO u§mlechał ' się..· j ak nal;ze.~ I pH:dzej tęte ,ś-tete któr.ego sobie życz?'tl wiek .podejrzjlną przy świetle dziennym. slużba odllowiadala: :r. k ~ani"7F.ó~iąc 
czonv pieązcząc wzro~iem . posŁać młodej po~yt:ała śpać. c?rkę; Jat. tyłko wybąa zato wieczorem jej cera otrzymywała ten do panny; t'~ tal;:. pańrenko'~-do ' matki. 
dzieW6b'lIY. Gdy posze!11 wieciprem .do ilzleswta . . l'~zni~j. zauwazywszy raz. ~e rzeczywisty. za~!nI:y,cający połYSK . który Wskutek wzajemnego naśladowania się 
hrabiny' i za!ltał ja samą z córką. pracn]ą- go. to dZl\vlIO I gdy on domagał SIę kobietom 7.ręcżuie malującym się. daje niet . źarteuf i llowt&rzania WOl~~ clió.w d~-
c.'l pr~Y 'świetle lamp nad kołdrami dla żartem. abr już nie traktowano Anety. ja- porównaną ' cerę· Uznanie swego chylenia szł do ~kiego poi1ób1eń'StW'a s~os bre 
hiedDycli,' ~) b~lo dla niego r,i czą b'~l'dzo ko nalwne małe d~f~cko •. zlfo,dziła się na się do upadku i użycie sztuki-zmieniło iej cbodzenia i gestach. że sam pan Guilleroy, 
trndną' IYsti'zYmać się \Jd szy.detd,vch l zl?- k~adr~Ds po termIBI!l. póz meJ. na. pół 1\0- sposób . życia. l1nikala wsz.elkiemf spos,o- gdy w przejściu zobaczył jednę lub drugą 
śliwych i:I#ag co ao margrnblęgo I zaledWIe dZIDY, potem na godzmę . . Z~·\lsztlj.. l on Dle~ bami porównania ~ córk'ł phy ś·Wietle na ciemnem tle. salonu. bl'M-' clą,gte matkę 
mógł ' . ię pow trzymać ' ~l1ł llie przedsta- dłngo zostawał po WYJŚCIU dZIewczyny. !lziennem, szukając go za to przy oś wie- za cbr»ę i ,naodwrót, i zapytywał: , .Oz.y to 
wić odOI!! Anety 'ća~j banalności Jego, jakgdy'by znikala razem z nią pOlo,? p.1~01 tleniu lamp. które wychodziło na jej ko- ty jesteś Aneto. czy twoja !Jlatka'rcl, 
pok):yte}powierzc.hown)"m ~"zykiem. . kn, który go zatrzymywał 'Y tym sal~Dle. rzyść. Gdy ~iE} czuła zmęczpną. bladą, suir- To ic~ pod,Q,bieńst-.yo ,patąrą.ln6; i sztncz-, 

qdl1awnB na tych poobiednich . WizYtach Przysu:va~ąc natychmias~ do n?~ hla'bi~~ szą niż zwykle-miewała J11igrenę na, l/slu- ne. rzeczywiste i wYl"obipue wYJViera!Q na. 
zdH'i"zalo 'T0>1I ~ię ,by,; milczą~jrn' l senblm małe wskie krze~elko. SIadał bliz!utko mej gi. która. jej nie pozwalała pójść na bal, umyśle malarza 'dZiwne wrażilnie, Zda,\,ało 
i ' Ii qbierać nied\la!ą pozę srorego przYJ~- I składał co ch,!lla z Y!\lszczothwym ,ge- ll!b wi~ow,isko. Ale · w~ dnie, gdy sill czuł~ . mu się, że ma przed s~jJ!Y .iI!tot!} podwójną 
cie1a 110mu • k t6r sit; jnż uie' {lotJ:zelluje stem twarz swoJą na Jej kolanach. Ona pIęknI!. n try.\lmfowała l g,ała rolę starszej dawną i n~wą>! bardzo zllaną ,I ~lll'awie pą
krępować. ' J Pogrążóny W fotelą. z za.łożo- da'Yała mu j~dnę :ękę, którą trzYlllał siostry ' z poważną skromnością .mamy." cą, dwa. ciała. powstałe jedąpA10 ' clcugiem 
nemi . noga1ni 'i 'glową w tył pochylo~ą.q w s~ych. dlomach. l gdy przeszl~ ?al!'le Ażeby mieć możn'ość nosienia suk\en pra-l z jednej i tej samej materyi; z J~Jln.ej, tej 
marzył. mówiąc i >V:fijoczywał duchem l ,cla- podll1eceme ,nn!y~łu. J;lr~e5tawl\ł mówIć I zd~- wie takichsH,mych. jak córka. dawała Jej s'alJl~ wiecznie kobieŁy. odm,lodz,o)lej. 1<t,ór~ 
leń{ w tej atmoSl'erze przyjazn'ej. Oięstcl wał się wypoczywać IV łagQdnym, spokOJU tOl\letę młodej kob~ety. trochę za. poważną się stała taką. jaką była dą.wnjej. I żył 
jednak nAo-Ie przebudzał śię i ożywiał, jak po zrobionym wysiłku. dla niej, Aneta zaś, u której coraz bar- wśród nich, dzieląc pomiędzy. nie siebie sa
J;ndzie i!tal?lVtłc'y"S ię podobać, którzy wy- Hrabina powoli zrozulDiala dobrze: swym ąziej przejawiał się charakter wesoły r do- me~. niespokojny. oszołomiony. czując roz
bieraJą przedmiot" I'OzlDcfwy. i' poszn)mją kobiecym instynkt!lm, że A~eta prz'ycil!ga~ wdpny. nosiła to ubranie z iskrzącą się budzony zapał dla. matki, i obda1ozając l,Cór
~wietniejszych i mniej pospolitych wy1"&- la go w tym samym stopnIU prawle. co I ~y\\'ością. która ją jeszcze milszą czyniła. kę jakąś nieokreśloną czulości~. 
teń, aby w, nie przybrać swe myśli i nczy- o~a sama. Nie. martwiło jej, to wca~e. ~zczłl- Z lllijwi~kszą chęcią , dawala się użyć kil 
niĆ je więcej powabnemi. . 'Nie po~wal.ał śli.wą była, ze fi.1ógł P?mlędzy n~elD1 zna-, fortelom kokietm'yi swej matki. OlIgrywała 
iuż wtedy wlec się rozmOWIe, przeClw~le, lezć ~oś IV l"odz.aj~ rodzlD~. której był po- z nią instyuktownie male wdzięczne scenki, 
podtrzymywał ją i ożywiał. pobudzaJ~ zba'YlOny. I wlęzlla go, Jak. t~Jko mogła. wiedziała kiedy' ją uściskać. objąć z czuło
swoją werwą i gdy mu stę ~dało .w.zbudzlć pomIędzy sobą a c.órką •. odg.rywając roI, ma: ścią jej kibić. jednym ruchem. pieszczotą 
ffiniech szczery w hrabinie l w Jej córce, m~. aby 01.l ~waza.ł SIę oJc~m. P!'a~'I~ tej zręcznie uwidocznić jak były piękne oby
lub gdy odczuwał ich wz,rusz~nie. albo. g~y dZlewcz~nki I by nowy o.~clell nułosCl .de; dwie i jak do siebie podobne. 
spost\'zegł, że llodnosz'ł na nIego zadzlwlo- łą~zyl SIę do te~o. wszystkIego! co go pl Z)- OliwieI' Bertin wskutek ciągłego widze
ne OCZ}', lub gdy przestawały pracować, wlązywalo. do Jej domu.. Jej zalotno~~. nia ich razem, i porównywania bez przer
aby go słuchać. wtedy czuł się mile połe- zawsze czuJna. ale podmecona od . chwIl!. wy. doszedł do tego. że chwilami zaczął 
cutanym. doświadczał prz)jemnego dresz- gdy ze wszech stron uczuwać zaczęla do- je brać jednę za drugą. Kiekiedy, gdy był 
CZII powodzenia, który go za trud wyna- tąd jeszcze prawie uiedostrzegalne. liczne- w ilIDą stronę zwrócony, a młoda dziew
gradzał. jednak dotknięcia. ręki czasu-przyjęła te- czyua coś przemówiła ~o niego. m~siał. za-

Przychodził do nich teraz za każdym ra- raz ",ięcej czynną postawę. Żeby się zro-I pytywać , która z mch to powledzul.ła. 
zem jak tylko spodzi!lwał się zastać je s~- bić tak wysmukłą. jak i Aneta, nie prze- Często nawet bawi! się tern umyśl~~, gdy 
llle. Nigdy może Dle przepędzał rÓWDle stawała wstrzymywać się od picia i rze- byli sami 'Ye troje w salonie z obICIem w 
słodkich wieczorów. czywiście zmni~Jszenie się jej talii. przy- stylu LudWIka XV. Zamykał wtedy oczy 

.. 
I. 

l. 
F.lryŻ, 20 lipca, 11 ,bieczorem. 

.Mój plozyjacieln. matka moja dopiero co 
zakończyła życie IV ROllcieres. Wyjeżdża
my o północy. Nie przyjeżdżaj pan. bo ni
kogo nie uprzedzamy. Lituj się nademną. 
i myśl o mnie." 

Twoja. Any. 

21 czerwca, połul~nie. 

. Biedna moja przyjaciółko, pojechalbym 
mimo twej woli, gdybym nie przywykł u-
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;~j b~dric rozpatrzenie zmian, jakie wpro"a-, okazuje się, te d.chody skarbn za piecw-I ~5.50 Dą~, ~ . ~3~ ~t' ~d;"~1 !(d'P~i'i"o~ 
clzone b"ć mon do konwencyi o wł ... ności U/ł połowę r . b. wynoszą. 412,49l!.OOO Tb., I \M~del"4,,~n Pet:' ... b111'g 5'1"'0' WadoJt kuponn " 
11terackicJ, podpisanej w r. 1886 przez pracd- gdy W tymie okresie w roku 1888 ' wyuo. potr. 5'1.: lioty .uta ...... a,em~e l~.a .... aru. I 
sb,,1cieli ró1Dych pańBtw. '. . l .n 236.2, Ło<W 196.6, rut)' lik .... 125.6, poi. pre· 

X Gmach opery w Peszcio... cil\Su Je-I sdy tylko 374,869,000 I b. won I 101.6. fi 22.4.. , 
. . B I d 30 .•. (:\.g ) Królo Petersburg. 30 .. ".bla. Weksle na Londyn 9a.90, ,,-nego mieslqca był kilka razy ... ruebe.zple- e gra , wrze. ma. - . P,. , . - n poiYolla ... ,ebodnia 00'/ m poiyeolra ..... ho· 

_ństlrie spaleuill sie· Policy" wyśledziJ .. , 11 wa Natalio. przybyła tu wczoraj o godzinie dni .. 00'/" poiyeska a 188i" r. -.- , 4'1.'1, listy 
""wsze bywał podpa13ny. 14_ej po połndniu li zapałem powitana przez ""!,lawne kredyt .i.moki •. 149.00, :daey• banku bra. 

X KwehatyaWPdrz, ytułków . hdla )ldYOttów w
h 

niezliczone tłumy mieszkańców, które od- :~i:~~ t:J:"~yll.k~~:~;:-:7\, b!k,;~~~: 
Hlemczec. e e OstlltDlC .,nty' 1""UYC dz'ł . d d W . d' narodow.go 541 "orua ... kiogo banku dYlkonto-

.danyclIjest w Niemczech 50,000 idyotó .. , których prowa I J J~ O omu Uczewlea., g zle "ego _. ' 
niezn"""n" .z~ŚĆ tylko, bo okola 6,000, pne- przygotowane byly dla l1 \ej apart&menty. 8erli., 30 wrleolD.i.. Banlrnoty ruskie .. ru 
b 'a w 1.akłndD.clI specyalnych. L:czb" znkła- Zaraz po pr=bveiu !IIło~yl królowei wi7XtA 210.łO, ... do,la,,~ 210.50, ".ble uo Wars&aw~ 
1". . _. -J J , -J T 211.50.' Da Peteral"Óg kro ~10.80, na Petersbnrg 

dów dla ldyotów dochodZl w cnły.h NIemczech posel rnski Persiani, a ministrowie złożyli dl. 207.00, na Londyn kro 2O.H. lIa Lond1ll dl 
-do 42, .. {\1ieldór tylko maj" sabsydya od It'ye karty W;ieczorem miasto bylo niln- 20.27'/" na Wiedeń 17L15, It:npo.ny ... lae. S'l'_.lO, 
. ~du. ZnllczDll liezb" zIlidlldbw tych -ntrzy- , . 50/, Hity ~lawn. 62.10. "/0 liity lik .. ,dacYJne 

'e ,i~ z fundnsz6w dobroczynności publi .... min wue. 57.50, pozyoak. rnlka ł l, , 18';0 t . !t2.50, 5'f.. 
mU.J . ~ '. 188i r. -.-, 4'/0" 1887 , j ffil.76, 6'4 renta ,ło~ 
.neJ. Jedu" z b4Jw e szych przeszkód 40 Paryż 30 wrze~ula. (Ag. po). Wczoraj, 113.75. po~nzk& .. ~odni. nem. 64.60, m "m'· 
utwoneni.. wi~ccJ' :eg oduJu 'zaklll~ów jest w pałacu przemysłowym dopelnionC\ rozda- ~yi 64.30, 5'/, mty _utawDe rn~6 104.30, 5'f. ~ 
Mi li nader trndno JC!!t , znlfJ,eić dl .. wch , WIU' ni ' zyeaka preDUowa • ~864 roku 17d~O, taka~ • 1 , . 

'cieli i opiekdnów.' Sl-'utkiem tego wiek!z6U iii nagród przyznanych wystawcom na. wy- r. 156.90, ak.,.e dro%! . e1. war •• a"ako-w,.d.uki.~ 
. a) . •• .. stawie paryskiei. ZgromadZona nader, I;CZ- 222.00,-&kcy. kr.d;t ..... a .. try .... le 16ł.50, .. koy. 
idyotów pozostaje bez mdneJ oplCki '\ Dle 0- , p war8a& ... skiego banka. blUldlowko _,_, <\yakoUto-
·trzymuje nawet najelementarnlcjszego w1kształ- nie 'Pnbliczność, witała. prezYdent rzeczy- wego _._, dy.konto .niemiecl;iego banku p .. ństwa 
<elliJL. PJ;fed Jat,y- . atęrdzi'i'l!ł'r 8~nrąy profe- pospolLteJ )·o..dosnymi okrzykami. Minister 30'. prnratne 3'/,04.. • 
·or szkoły dla głucbonicmreh Karol Ferdr- 'l'I'ral'd odczytał, z· e lIC' zba "'yst.wców prze! L •• dyn. 30 wrlo4nip. Pol1e~'h ~k& • 1889 rokll 
g " ,. • J I .. f .. t ' • n n n ,m. ~i' • 2~f,. JCoąsole ans;rleLskIe 96 11/łł" . • 

.nad Kern, ~o długolctmem ~ośwmd"":Dl~ do- szł 60,000 wy no i ~ te komitety sędziów . \Warazawa, 30 ~llia. Targ DA ~laou Witko ..... 

3 

TELEGR!IY GIEŁDOWE. 

Giełda Warszawska. 
Ż,c1ano • ko6eem giełd, 

Za wektl. krótltolerlal •• we 
na Berlin sa 100 mr. 
na Loudya za 1 Ł .. 
D& Paryi a& 100 fr. 
Ila Wiedeń za 100 I. 

Za papiery pad.lwowe. 
LUty likwidaoyj •• Kr. Pol.. 
RUlk\ pożyczka W'lIchodnia • 

~ " /. poi. we1flll:. r.1887 . 
Liaty z"t. ziem. Ser,i I . 

" " ,_ V • 
Listyzalt. m. Waru. Ser. I . 

..., " .... ~. ~, V. 
Liatyaa.ot.m.~Seryi l. 

n II. 
" III. 

Giełda Berlińska . 
BanknoCt f1l3kie ,ua. ' . • 

r " na. dosta • . 
Dylltouo prywatne • 

Z ani&30lZ <ID. 1 

47.40 
9.60 

38.ł5 
81.lIi 

87.90 
OOJi() 
8\.20 
97.15 
95A5 
9850 
9UO 
95.50 
93.50 
93,~ 

I 
47.55 
9.63 

38.60 
81~ 

87.80 
99~ 
63,15 
97,15 
9:>.65 
98.00 
9ł.1~ 

210.łO • 211.25 
210.25 219.60 
3'/.'/, "~I. 

.. cdl do .lVDloskn, ifl do wy ho i'f.!" 1 .... - .~ " sk.ego. Pazealp ... 1111, ord. - , - , l p.tiU ol.oha 677 LISTA P 
kształceniA idyotów , ioty \..'0 \P'l lin Jelit pr.,;yz~lIły ogółe1ll 33,1.39 ai!'l'óil, a w tej - -, ,biala - - I" wy~orowa 630-650, *.1'" RZYJEIDNYCH 

' omość pedago.nki lecz takte I grautown .. liczbie 903 najwyższych (Grands Prix), 'lYbor~W8 4.90-500" orodwo - - -, .... &dhwe "otell Polał". t/ehlar.ki, Eroiian, KaJwr 
:ln,,! . 0- '. • , _ -,Jęezm.,eń 2 l ~o ra~d. - - -, o ... e. 270- Wolkenbolm s W .. sza'lY, Penll z Wiedni .. KozaE-
znajomość Dlc,d 'c .finolD!rli. po 40 =lo- ~153 zł<\t ch, 960 srebwych, 9,323 bron- 3pO gTyka _ ~ .. 8l!ik letni -. zimowy - ska z Xiinina, P. Wa.iljo ... Piotrkowa, 'E. Der-
iyl \ :lt1ekk n: t!l'> iljłl~8j~ pl rwezy\ tl\.kład zowych ~ed~li, oraz ,670 'honorowych od- - ,' rz.~ak,ra". &il.!. - - . gToch 11.Qlny-,... ~ z Wroela1fla. , 
" tym rodznjn i znalluł wielu naśladowców -, .~krowy: - -:r, f ... o~a L .".. -" .. iou .. ~ t_r ...... H....... lL 6eorgin Z KiUi!łII .... ., 
" osobach p>'VW~UVch. 1lz1J,ll ' l!<\chowywał si~ znaczeń. Poczem minister dziękując W8Zyst- k"!"o Ja.glan& - ~'L, 018J rzopakowy - , - -, J. Heyn'z LondYllo, E. Schneider. Berlina, P • 

• ,.. • '" < , ,.. "'" -'1" 'ł nad "ę' lniav la p'ud. llarc'a86 it! Rygi, J. T8wel ••• Br~a, A. Zimmu-d1ago_~dl .. sprA tej ó1ioj~tnie. " Obecnie acz- 'IUm .. i··~ ,T com, wyraZI ZIeJ, ze eu- Dowi;;;:i';;o -;szenie~ ' 600 tyta 300, . j,eami.ala mann ll.~. z Tokajn. ... 
kolwick zuajdoj'l sili' w Niemczech. rZlldowc dzoziemscy go§cie za.eh~wa.j' ;;Francyi mi- _. owsa 150, !(rochll po\n~gQ -I korey. =""""""";,,,""'''''''.,;,,''''''''''''''''''''''' .... '''''~.~'''''''''''''''' 
~akłady dlJ lilyotó>f. lIIe jeSt ich . ~arazQ m ' łę W pomme'e i nadmienił', że Francya War .. aw •• 30 wrześni .. Okowit~'-78°', " &lcey;ZIł ROZKŁAD JAZDY POCI-SÓW 
1 """atne~. mer ""r...uózon8 fn"" d Po. k. 9"ł'I,. Sto"":,,oll! garnca do w,adr .. 100-307 I,· , 'l ., O, " p.,- \ -" " ,- prs ·e . 'yć lzupełnej t:go zie Z całym Hnrt.8Kad ... . atl.roko~ąt~.-~'Q. gam.275 -------;-,-------.....; __ _ 
<Insze. W. kw . olin", zosIala w świa em," nie czyniąc jednak k:.rzywd~wła- ~276. S_ynk""" "iołro kop. 857'-860', z .. garnie. a" Łodzi GODZINY i lllNUTY 
BruDświJ.."1l komisya, nil posiedzeni"ch której ~ 279-280 ko.p. (I do<ll41" wy.eb. 2'/,). '. przychodzą: 8( 401101151 "1361 8'5011013G 
<lr. SengelrDlln z HomburKll wykazał brak zu- snym iuteresom i wlasnej ,odno§cL Prezy'- Berlin, 30 wrz.o~ia. P •• oniea 181 -192 na wr:.. < l 

ełny n"oezyeieli, wyk'łl'alitikowanyeh- i 1'ldnl dent t:Jarnot także dziękował Wystawcom -.-, ua k,v. m~J 194.00.- Żrto'~50-162, DA wr~. 
P . . ó. . -.-, nIL kw. maj 163.50. 
<II .. ruch prAW slu2by poMtwoweJ nnr wru z i wyraził przekonanie, że , wystawa. 1881) Mayre 30 wrz .. ni~. K.w& gdo &V6r.ge SanIn. 
profesorami ianych·'Ząklacj6t,· rzfł<loWfcb." D oku rozpocznje ' we FrancYi el:ę nspoko~~- n. grodz. 96.75, n, marz" '95.76, na Il1&j 95.:l5, 
legat Kałhorn do 'odzlł, /1 idyocl. pOWinnI być 'n. bJ .1 '. Stalo. ' . I . 

o\nieni od wszyst'kieh obowi'lzków paDstwo- nia,. a go~cie "rancyi, do ~ze się ż nią po· N~w.Yoi1(. 28 wrzeolmL Ba .... łna li I., 'Ił' N. Or· 

~cb. a 'I!,llczególniej od .ł,Ul y , woj,kowoj' ajomiwszy, nniosą Z sobą właściwe o, 18Nn~!.~0:~'k. 28wr.6Śala. X:a",a(F&ir'&;o) 19.5~. Rio 
Dalej teDłe dele.s.at. do t!rił, e Spr",," iej przekonanie, co nie pozostanie bez l6 7 low oldin .. y na paŹJ.iernik 15.67, na grndz. 
kryminalnych i!lYoci bywaj~ ą,dzcni narówni z wplywn na międzynarodo \\':Il stosnnki.1 _5 ... ; .. 7 ... ""'~"""""""""""""""""'''''''''''''''''''''''''''''''''''''''''~ 
ludźmi rozuninYIjli, ezcgo_ być nie !lowinno I t = 
Jlrzyt hyłll pop cie s)<oich .Iów pl'qkłau 
ii w wlęziCDlu w Waldheim 1" ąal< ... onU WI 
1,240 a cs;t,nt6w, uwilil:ionych. za cleSltie WJ" 
kroczenia, znajduje ,ie 4:1 idyotów. Na .l.'lltck 
'Wn iosków tych 'konfereneya bl'jlnświcl<,. pasta
"O. \l'ila prosić uąd niemiecki o prz)jeeie llar
<!ziej czynnego udzlało w~ sprawie opieki nad 
idyota,ni. 

.aUtó.twa I",w.rta '" 1niu 30 wr,eśoia 
W parafii katolickloj -

DZIENNA STATYSTYKA LUDNOŚCI. 

Ostatni~ ;vi qO,ll\ości handlowe. 
W parafii ewangelickiej -

, f· 1\ Starozakonny h -
Warsza"a, 30 wrz.onia. Wek,l~ kr.otenn M: Berlin Zmarli ... d!ltu ' ao ...,...,śni.: 

('l d.) 47.40 zqd ., U:SO, 27'/1, ~, 20! 15 kup.; Lon· Katolicy : dzieci do.lnt 15·tu _arło 1. .... tej 
dyn kro ter. (J ID.) 9.60 .ąrt.; Paryz (10 d.) 38.45 lie.bie cbloJle6w l, d.i8w4~ - , dorodyeh 2, 
żąd., 38)J'!'/" 3'2'/2' 30, 27'/, knp.; 'Viedeń (8 d.) w tej liczbie męir.zyzn 2 , kobi~t -. a DUlUlo"'icie: 
81.15 ~d.j..~'I, Iistyl.ii;![id. }i:1'C>t PolBk. dll'e 87.90 August SchAWer l.t 51, Edmnno Jhef Gajek. 
t~a.; m,le 87,4,5 żąd., 8730 kup.; SOlo potyuka l.t 2Q. . .• 

T E L, El G H"A f~ Y" 
w8ohodnia nem. 99.50 żąd.; łO,o poż. wewn,tr.zn"- Ewangeney: d"'.ei d I.t 15·tn zm.rło - , w tej 
• 18Sj' r. 84.20 t~d., 83.45, 55, 60 knp.; 5% listy Z" liczbio chłopców -, ą;e",e.~, - . doro.łyeh -, 

l, • stawne .siemlC.kie I-ej ser. 97.15 j;ąd; III ser. Ht. B w t~ licz,bie ~iayzn.-t kobiet-o a mianowicie: 

.. :.t:: 
pu)'<:hodz'ł 

do KohiSzek . 
» Skierniewic • 
" Warszawy 
" AlekslW.dtowa 
" Piotrkowa. 

I 
" Granicy 
" Sosnowca 
" Tom&l.%ow& • 
"Blina. . '. 

J I"""gl. }, ..... 
::D.browy Do .. • ". , . 
tI Petersburga . 
n lIoskwy 
" Wiednia. 
" Krakowa 
" Wroelawa 

" Borlin". 

I 61101 71 451 11051 51 ~ ' 138 

I 

7 10 8'<6 '215 705 tO tlł 
846 4 32 8 24 

11 05 
1"' 1'" 

G .. 5 to lio 
1 35 8 JO 

9 ~2 340 10 25 n ·u 
225 9- UIł 
245 , 37 451» 

.. lO 15 HO 
2 Ol H8 
&1- 958 
82! 102 

1010.: 
11 23 

:I 32 752 437 
527 75. 
918 1016 

6M 7 Ol 
93.45 żąd., ~:;.'5, 20, 15 kOPc,5"10 liety ""slawne m. Slarolako.nl: dzieci do lnt 15·t,\ "marło 3, 
Wors ... wy i~!18.'50 ''ld .• 9 O ,op., fi'96.OQ -ąa., 'IV t~i licą,ie ehłopcó,... 2, d.i ..... e.~~ 1 .rosłych UWAGA.. Cyfry oznaczone gTnbszym drnki.,. 
ID 9l .60 'ąd., W.25, ao KUp., IV 9ł-,25 iąd., p~.oo ,,. tej liczbię 9Ż.~' -, kobiet 1.\ ~&nowieie: wyraiajll CZ&S od godziny &-ej wie~zorem do go-
kup., V 94.1 i d." 691" listy 1ft.8t. 'iri":"' Łodxi Rer. I BUma z F-renklów .... 1(ron, lat 1'1. dziny ~~i rano". 

mi iil-aa C,l6?" 'fZeljiel'~lyśmy we dWIe ,'me stanowi Cle dla mnIe wszystkie- »GaluJę stopy twoJe l proszę, JnleJ lJ~ 
cały pługi różaniec przyjemnych drobnych go, takl jak. w tej .chwili. Przeo;ruwałem od nademną. 

p zedst~. iąm s i tę Jlłemą. podr{,ż, }',-1:6- :ł figlarnych ws doinień, IHóre nikomu n& niejakiegoś czasu ten kryzys. To, co od- "Oliwier~. 
l'!!I odbył, ś dzisiejśzej nol!y w tow, rzystwle świecie, prócz mnie, nie Ilyły zna.ne. Więc cznwa. , ak mi się n~wet dztwnem wyda- . Róncieres, 30 lipca.. 
swehcórkf. i męża, w tyln 'wagą nie napQŁ to umarła cz~ść ,mej włas~ej istoty, 'częli)l ~,te hcialbym ci to '\)po",j.~zi~ć. JWyo, .Mój przyjacielu r Dzięki za. twój list! 
.() ' \~Eltł0'lJ1!b . 8ry wa~ unosij:, .ku W1l\rłe} ;na'dawnięjs~, JlajJeplIza. Straciłam to bie- braź sobie ,Ź D .cz\l:! u ~\'fej nięobecności Tak mi \potrzeba zapewnień, że mnie ko-

iuzralem was \\'szyst~o tp;oje, w o§więth;~ (lI\e liel'CB) '\y, <kJ,ól'em, ala pziewczynka, nie mogę 1hZ' nzywaćl11'zeclra\lzIEi. Nie§1~Yś, chas,d Przęszlam dnpiero co straszn dni. 
t leniu .lampy olejllej, cleoie płaC"&!cI!, łka- jllkąniegdyś byłam, prrep)Jo ala się jesz- na.wet nl>deza tat ich ..mi!lSłęq, lw»tem Myślałam, [oprawdy, że Dl:lie z kolei lio
j4# .A.netkę·" Widzialem przybycie wasze cze ca1o~ci. Teraz nikt j ej już więcej Dardzo -~łlika się ' i1 lieath sam 'jeden i leM zaliije. W piersi nl0jej uczuwała.m 
n& , przejscte do k y, ni zna, lIikt -sobie nie' pl'zypąmnj. małej rozrywałem się wtedy ludźmi i lll'zedmio jakby jakiś cięża.r cierpienia, który się po
wejgcie do zamku W§l'ódl.sług'ir.Q!iż"nie s~ę; .Mety, jej krótkich snkiene~,jej minek i u- ta li, Jl ycając , ,weS:9 'fl.ro; s)wó,i. . .1lbi- '~ększaŁ bez przerwy, dU!lił mnie, przy
JlV s,cpodac,lt do tego JlOfqjjl, dl! . tęll'0., ~.1 sDli~hów. . ~ , I . , •.. . > jaJąc bruk, ~ zadowQ/.~p.i~_ .,Sz~~ przęd ~tat. Doktól', którego przy wolałam dk 
k"t{,M~ na. '.za tł~' & 1'* ($p~lJ.eńlQ lIj)asł~pJ edyś dzl6JI ~~że lIIeza'dł'ngo, sieb;", nieil',iędia.c "aokąd, ;a.by tylKO iM; złagodzenia ataków nerwowych, których 
twoje ną.. ufą._t Jl..0~łW, !oźQnS IH'iI!l~ d.Y lU'zl,idzie)la 111nie kol~~ odijaleuia się, otldychać1 · mauyt. Tjlraz ju~ nie mpgę. doświadczałam cztery I~b I!ięć razy d~4tIl
debie'.;..$Vlj~~i.1w lIthlt'j. "tJ!Ia~. p.o::t:o&Lru\'ie la. saDle' \Ia ~wieeie mo~ej dtą~ Jak tSllrq 'Wy~dę no. ,uli.cę, o.btUmul~ mnie nie, wstrzj'Jpwat mi morD,nę, co mnie ~- . 
I lIIy~lalem o . twojem serC<li, ,tom . i~,dlleln .giej Anetki, jak mama bozosta:wlłś mię niepOkój, ' bojaźń , złowieka " ślepego, który prawialo prawie o szaleństwo, a. ogl·omns. 
twojem sercu, ,którego ,llolowa. do. IRnle na- dzisil)J; Jąkże to wszystkp smutne, przy- wJpuścil z rąk ' s,\\'ego psa. ~Rabię się zu~ npały pógorszyły mój stan,j wywołały l'OZ
leży, a 1FtIó1~ i!~ lafnle:~ k~re ' tak' cte~pl, -lti'e, okrhtne. Nigdy się j~duak nie myśli .!lelnie ta\!: lnie pokojn}'li't, J alt p~drÓŻ1}f. Cd drażnienie, które bliskiem było ma.ligny_ 
i które mnie fłi~rff'!l~ Pfa . a "ki;. ~łu w ~ I\l- łii widzi się tak p,ezusta.nku nao- stracił ślad ścieżki..~ l~ie, . mu~zę. więc Po siln!(! burzy l?iąt~oweJ usp?koił3Jlł ,ą~~ 
tej cp' i1h. CamJę ~''gł ibokim wspóle~uciem. ~Q!O l i,e,bie §)Ili!}rci, zą.l!iE\J,·ają.cej kogokol- wracać do llomu. PaJlyż .. daJe mI SIę pu- trochę. ['rzebo. CI WIedZIeć, ze od drua. 
twoj~ 1!7JY leł 'p'ethe! f łl ( li/!" \ J J iek, ja • na~ wlU·ótce''ilłb,ierze. §-d1\9Y si~. stym, l!t;.:~zuym', IlIotyCZl}Y!ll. ' Pytam się pogrzebu wcale °nie płak Jam i oto podczas 
Ji,,, " I' "" OlUuie>J.- n~ nią patrzyło, mj§łało o .. ' gnyby to siebie samego: .Dokąd ma.~ iść 7" i odpo- m'agaDll, zbliżanie się którego wstl'ząsn-ęło 

·"1' :I ., .'. ,no ,I .. , I. . L .. " r ! lI' śzystkQ, C? ~rę okolo na!\ dZI' ie 1:0 wiatlam sobi. .Nigd' ,pomewa sze- mną, pOt}zułam na,az łzy płyuą):}! z mydl 
I " " ,. " .• J ,. : "x 1ipcq, Rh'lIIJiiir>;B. ływtdo nas, nie bawiło i rlie zaśłepi,alo, to dłem na przecbadzkę". OJóż nie 1ll9g~, nie OCZ~łz pfynące powOli, zrzadka, drobne 

, ·"1;.ist · tWóhR~~ljl.o.f lili ę . )Dój pi:zy,ia- uie można. byloby· żyć, bo i'ilolć fej ciąg ej og już~ec!1a.dz .s.i& be~ eelu~ Samo. J pi łt;e. ° te pilll'wszś łzy, jakże one 
delll, .gdy'by, . eokolwiek , zdOłało mię poem- rzezi doprowatłziłby nas do szaleństwa_ JIlY!\l, . e Id{ 1H'~d siebie, gdzie oczy po- są. bo eenel i tak mni ~ciska.ly ~a gardło 
szyć w ę.tra /lnem ni~~cl,~dU, ktlire na .Jestem tak złilmaną., thk zrozpaczoną, "niosą, sama ,ta mylll wywoluje we mnie że nie mogłam Metehnąe. Później ł.,;y się 
mnię spa:a\. Ęocll wa 'SmY" jl}. \\~c~<J.!łlj, i że nie mam już sUy do ząięcia sl~ fcteJIlŚ· strAsmą. oci~ało§ć ' i zn dZenie~ 'w~ay fi- stały cZl)I!tsze, obfitsze, ł~godniejsze. Wy
od ~zfujh, 'gWy 'Jej liied ' murt'We cialb' wy- kolwiek. Dzień i noc myślę o biednej mo- noszę swojlj. melaucbolię do klo.bn. A czy lewały się z mych oczu, jak: ze źródła i 
szło- t Q aomu, 7ldll' mi się, 1e sama jej nramie, zamloriętej ~ tej skrzyni, po- wiesz, dlaczęgo tą~j t? Jedynie dlatego, było ich tyle, tyle, że. chl1l!tka lIloja cal
jestem na §wiecie. Matkę kocba slę nie grzebanej w tej ziemi, tsIjl na. dworze, na ż~" ciebie już tnt~ a; jestem tego pe- kiem przemOkła i trzeba było wzilj.Ć dm
"jedząc prawie o tem, ·nie czuJijc .,tego, "po- deszczu, tej, której postę.~ obelm0f::ana z wny. Gdym wiedala , że jes~e$ w PallJ;Źu, gą. I wydało tui się, że wielki ciężar smu
U1,eważ to jest przyrodzone, jak 'samo ży- takiem zadowoleniem przezemnIe, 'prz dsta- . nie bylo dhi mnie. bezcelowej przechadzki, tJ..-u maleje, rozbija ilię, wypływa. -przez (J

cie; li nie pos ;:?:ega. i tjch,' glębpk'cp iVflĄ j]Ul przerażającą l zgniliznę· Ol cóż to bo'm 'cię mógł spotkać na pierwszJ'lD lep- czy moje. Od tej chwili płaczę od raM 
więzów #ło~i, dop~h nie uastltPi cJtwila za oki'opność, r.O za okropnoMI szym trotuarze. Mogłem pójSć wszędzie, do wieczor~ i to mnie zbawia. Trzeba by. 
ostatniego 'fozsta i. 2tą}ne inne przywią- ,Gdym straciła ojca, ~'yszłam źaraz za: bo i ty 'Wszędzie być mogłaś. Jeżelim r,ię loby w końcu oszaIM lub umrzelj, gdyby 
zanie nie do. ' lIię pb 'bwnać 'Z phywiąza- mąż i we cznlll.m tego wszystkiego w teu nie spotkał, to moglem przynajmniej ujrzeć nie można było płakać. Przytem jestem 
niflm do matki, bo każde inne rozwczynll> sposób, jak dzisia' . Anetkę, która jest cząstką. twej wh nej znpełnie sam/ł. Mąż mój robi bbja.:ldy po 
liii) od chwili sp~*ania., to zaś od przyj- j »0, lituj się nademną, myśl o ninie, istoty. Wyście jedna i druga; napełnlały okolicy, a. ja staram się, żeby brai Anetkę 
~~ia na św\at. Kaźlle)!;o innego I!rzlwiąza- pisz do mnie, tak mi jesteś teraz potrzebny I dla mnie Illic e· lIadzillją., nadzieją poznania ze sobą., żeby ją rozerwać I pocieszyć tro-
Ula nabywa się później "opiero wśród kt>- "Anna" . was, gdyście 8zły zdaleka ku mnie lub chę. Wyjeżdi;a.ją. w powozie lub kouno na. 
lei życia, przywiązanie :mś do matki tkwi "Paryż, 25 lipca. , gdym was przec.znwał, idąc za wami. odległość ośmiu lub dziesięefll wiorst od 
w n lis, we krwi samej, od pierwszeg6 dnia "Moja biedna pr.,;yjaci6łko, smutek twój I wtedy miasto było dla mnie zachwyca.- Roncieres, i ona powraca do mnie prolltie-
n~szego istnienia. A wll6szcie, wi'eszcie to sprawił mi ból dotkliwy-i moje życie nie jq.cem, a. kobiety podobne kibicią do wa.s, niejąea. młodością., pomimo swego smutkll, 
lIIe tylko mat-kę straciłam, to całe moje- przedstawia się rgwnież różowo. Po tiYo- snrawialy mi silniejsze bicie serca, pod- z oczami błyszczącemi życiem, ożywionemi 
dzieciń!!two znikło w polowje razem z nią., Im wyjeździe jestem stracony, opnszczony, trzymywały moje oczekiwanie, zajmowały powietrzem wiejskiem i jazdą. Jak to dl)
bo życie moje jako dziewczynki, zarówno bez podpory, bez schronienia. Wszystko me oczy, podsycały moje pragnienie zooa- brze być w takim wieku! Sądzę, że się tu. 
~o niej należało, jak do mnie samej. Ona mnie męczy, nudzi i gniewa. Beznstannie czenia was. Nazwiesz mnie może wielkim zatrzymamy je zcze (1Wll lub trzy tygodnie. 
Jedno. zuała me życie dziecięce, jak ja. sa- myślę o tobie i o twej .Anetce, jesteście egoistą, biedna moj l~ llrzljaeiółko, za to, że Później, pomimo miesiąca sierpuia wraca
ma, ona :znała cały szereg rzeczy dawnych, zdaleka odemnie w chwili, gdy was tak tak dnżo mówię o swojem osamotnieniu,o- my do Paryża z powodn, który ' ci jest 
drobnych a drogiclt, które w mem sercn, potrzebnję l samotnienin starego grucha.jącego gołębia, I znany. 
w~b~dziły pierwsze tak słodkie wzruszenia. "Jest w tem coś niepojętego , że tak od- podczas gdy ty płaczesz bolesnemi łzami. ,Przesyłam ci pozostałą jeszcze czą.~k~ 
JeJ Jednej mogłam jeszcze powiedzieć: .Czy czuwam teraz wasze oddalenie i że mi was Wybacz, jestem tak zepsuty przez ciebie, mojego serca. .Anny •• 
,palDJętasz mamo, porcelanową lalkę, którą. tak braknje. Nigdy, nawet gdy byłem mło- że wołam .ra.tnnku·, gdy cię nie widzę. (O. c. n.) 
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o G Ł Z - E -N 1- A.-
Dr. Wieliczko 

Tłómaczcnia do weksli 
LEKARZ POWI.A.TOWY 

Udziela bezpl'atpie 
k:I.\'ski~j ml'odzie:l.y 

- .,.,-·C·CC-",' . .... 81} do nabycia lY kantorze drukarni -_-' ~~',-<I 

W ~racyi "Dziennika Łódzkiego': SI} do 
nabycia • 

O\i ti do , wiecZOrem. 
"Dziennika Ł6dzkiego'. 11---------'----1 Pra. WO Fa.bryczne Z d. ą (1&) czerwca. 1886, r: 

.. wrócił i •• mieszkał w 
Wióliekiego .róg uliey 
lonejt w bramie 2-ie 
G'~9ranodol i 
Operae,.e wykonywa 
pomocy tleulm azota 

Wojalier. 
Młody człowiek DOSlaa,a18llV ip,,,vł,i'!<lOmlem. 
polski, ruski i niemieck 
obeznany z handlowemi stosnDk8Ini ll~c~"w~~I"u~. 
Ro8yi, którą objechał 
_ukuje mlejsca 
.8kl'omuych warunkach. 
sza składać w a<lJninistracyi 
nik.a" pod adresem "Wojażer". 

1621-3-2 

Nauczycielka polka 
poszokuje na godziny lekcf,i jezv'-I •• ,.u do sprzedania. Wiadomość: 
ka polskiego, francuskiego Cegielniana Xa !J (nowy) 
ndzieła kQrepetycyj języka. 1635-1 
go i inuych przedmiotów uC2:erull-I-----'----~---

com i tłtzniom ay<peMiIr .rro eBCI\ll H . j .. --------.. , 
YTEPAJIA naCllOp~"" B"f;CT1h 

HTIIK31\ionnOlll J<DHlEl<ÓlO 

BOnTOM'l> fliBIr'" MII .• o ... eBa.~ 
--------.....:..~~~=- IB_;~9HncRaro Yt3Aa. 

CYRK· .. ' 
" , 

:S;OUCKE & GABEREL 
W IJOII#', 

ulica Zawadzka, za botelelll lIiłoteuma na pl~cu pana Strenge, 
----------'---1 we czwartek, dnia ,a paidziel'Jlika .)8S9 r. 

Hrawaciarlu, P.IEBWSZE ' 
uzdolniona praz kilka uczennic, ! 

potrzebne są ~~j':z~i/amże przyj- ____ wielkie przedstawienie-. 
~rawaty do prania. Przedstawienia. odbywać się będą codziennie z nowym pr~gramem. 

Początek o godzil\ie 8 wieczorem. 1633-3-1 
Ulica Spacerowa, dom ,. 
.mieszkania Xa 8. 1595;-:~-21:"---------------------

NOWA lir Warszawskie BIURO TECHNICZNE 
PRALNIA Warszawsk ~ŻYNIER.A.-TECHNOt-OGA. r' 

pod firmą A. PezachoWi,cza, 

"
Józefina" Mechanika Rządów Gubernialnych su.wałkskiego i łomżyńskiego . 

'W An~Z.& W'A • .n"rtiz"lkowska N. 116. ,. 
Z llniem 1 Sierpnia r. b. " zakres dzlarahj Jśel biura Ił'cllodzl: Tylko speCyalu~ obmru'owy-
została nowa pralnia, wanie' kotłów pal'llwych, według własnego, orygiualuego syst&-
Piotrkowskiej w domu mu, przy l..-tórym osiąga się zupełnie zllźytkowauie paliwa. 
lleyera pod ]U 520 (nowy UWAGA. Na potwierdzenie przedsta.wi0lrle być mogą świadectwa. 
Pl,zJjmuj6 'Wszelką bieliznę do wydane przez osoby, u których doko~,ano roboty. 
lIia ttamską, męską jak i 
poręe;!l\jąc za. akuratue i dubre REPREZENTANT na Łódź i okolice 
konynnie pracy. C . .. Ta'ł.be "-

• r ' 

Józefina z. 

o 150;. niżej cen fabrycznych 

2 }'ORrrEPIANY , 
z powoc[u zwinięcia interesn I 
den mało używany w 
stanie, do sprzed"nia. 
domość ''I' cukierni MinorlI., 
Piotrkowska ]U 744. 163 

NOWOŚĆ' 
PRAWDZIWIE DOSKONAŁY 

nię;zmywający się -q 
Dr. M 1111 ... czerw •• y J ozany 

Atrament 

Z"",adzkR Nr. ,,~. , 370-100-0 

IE MA BÓLU ZĘBÓWl 
. KTO UŻY\VA I 

. EUk.lrn ""'lelębJlych 00. DCllcd,.kt,.nów 
Opactwa w SonIae (Gironde) 

1rJll&!O.iODJ '37 3 ~"e. przeora 
1r roku PIotra Boarsand 

zlotellll aaedal:ual W Brukselll 18S0 r; I \f LOBdyale ISH 
Codzienne użycie kilku kropel tego 

zbawiennego eliksiru zapobiega próch
nieniu zębów, którym nadaje alabastro
wą. biało~ć, wzmacnia dziąsła i oruhvi-r 
~a wyoornje usta. Jest to jedyne le
kIIrstwo, które skntecznie leczy ból 
zębóW. , 

Oddn.jellly prawdziwą naługę naszym 
uytelnikom. ZWł'acająC ich uwagę na 
ten starożytny I użyteczny preparat 
aajlepszy z Istniejących środków lecznl· 
tzych, zaptJblegaj~ey wszelkIIII cierpli' 
Ilmw zęhów. 

wyłożone i uźupelnione przykładami i 'Wzorami przez. 
• Sterana Kossnlha, 

" I Dyrektora zakładU" żyrardow.kich m enogo i Dit~icha; 

PRZEPISf fi PRACY ntOLETNICH ROBOTNIKOW 

Ksi~żki fabryczne 
do zapisywania malolctnich robot!lików, oraz 

KSIĄŻKI 
do zapisywania dowodów legl,lym3Ofjnyeb robo-

1 tników. . 
I '. "'. .. 

Szematy 'do za;pisywania. 
wypadków ~ fabryce,. 

orllz wszelkie druki i książki 

ula ~auńwDoknin i [minnycll. 
a ka~złących 

i os.Jabionych!! 
Wyłączna. 3przedaż w aptekach i składach aptecznych 

EKstraU i Karlll~lki "L el i W a" 
Władze Lekarskie, nagtodzoue 'na wystawach 

bnrienjcZlao~lek3~'sklch listem pochwlUuym i medalami. Flaszka eks
kop. 75 paczka karmelków kop. 15. Sprzedaż główua. w Ło-

dzi u Pp. Miillera i IApiiuJkie.qo. SLO-u ..................... ~-= ........ ~ 
· ZA.UZ~D 

N A J ,W Y i E J Z TWlERDZONEGO 

towarzystwa handlu i składów HERBATY 

B:C'ILS. POPOW 
I
I ma ~&szczyt zawiadomić Pp. kupujących, że z d. 11 .1 (25) 'Wrze

śnia r. b. otwartlł będzie hurtowa l detaliczna 
sprzeda. herbaty, przy ulicy Piotrkowskiej 11\ 783 w do
mu pana KOlll.tadta.. , 1560-G-5 

RUSKA FABRYKA . 
JEDWABNEJ MŁ YNARSKIE'J GArZY 

M. Drosemeier'w ' Moskwie 
urotoał w IsB7 r. " 

zawiadam,iil Pp. wlaŚcicieli młynów, ze pan ,.Ii , 

. J/'. HalkatJer W WarszaWie I , 

mianowany zostal reprezeIftantem . na 'Królestwo Po!skie;:: 
.. W powołanln Ij~ na powyiaze zawiadomienie, mlUD. z&sze~yt donicA6, że tak 

próby jak i eeDuiki pn .. ył&lll Da każdaż.dania france a mająe aklad .. opatrzonr 
we wUlltkie .numery gazy, spełniam bezzwłocznie wszelkie zleeenła. Gaza. z WIŚ 
wymienloDej fabr,ki. tak pod w.gl~dem dokładaolei lrJroba. jak i gatanł.:u j ed
wabin, rÓ_lIn. ai" uajlepuym gaEoDllZwajC&lskim, a pod lt'zgl4}dem. eenyjeit o wiele 
t)lli .. ~. , !'fI> tutej.~.j tk.~ki.j wy.tawia, rz.czona fab..,.ka n.grod%ont sb,Iałt. wiel
kim arab~DJlI1. medalem. 

1338-10!....8 ., 
F. H , ... AJ) .. ~n • 

"'arllza"a, .. II". n"zow.lecka.u. 

.. • ... 0 
00 .... 

g; ~ 
1882 • 

AKCYJNE TOWARZYSTWO PRZEMYSLOW ~ 

"Liłpop. Rau & loewenstein" 

6 
ODDZIAŁ ELEKTROTECZNICZNY 

Wyląezna rcprezeDllDcyOl nrlUy , 

Allge moine Elektricift Gesellsehaft 
dawniej "Niemieckie Towarzystwo Edisona" w Berlinie 

. poleca uajtańsze i najtrl'falsz., 

. LAMPY ŻAROWE 010 zDaezonia blelizDY za pom?"." 
p""dzl .. lub stempla, "'P'DI~l.J l 

wDej b.rwy. 
Do nabyeil\ tylko ... składzie rMteraló ... , 
aptecznych S. SllBERBAU»A, Ł6dt. 

Oprócz eliksiru, wyra.bially jestjeliz.. POdejmuje sIę kOlllpletnych nnądzpń dla ośwIetlenia elekIrycz· 
cze przez 00. Benedy1 .. tynów proszek Dego lampami łnkowemi i żarowemi i elektrycznej transmisyi si/y, 

Piotko".ka li 16, dom S. Rozena. 
I ilakon czerwoneoo atT'lRcDla 3~ kop. 
I .. 01arn09& " 3 O kop. 

1408~~5-13 

i pasta do czyszczenia zębów, które> Cenniki i kosztorysy wysyła na żądanie, bezpłatnie. Zamó-
!'ónnieil nabywać można Wil wszyst- wienia i obstalunki przyjmują: 

kich ZIRlczniejsz.1clt 'perfumeryach, aptekach i składaell materyalów w Warsz!l.\\i3: Zarząd Towarzystwa przy ol Ksia:.ięeej . 
apteo:mych. Agent główny I!;cguin, Donleaux 106 & 108 Croa \I' toll1A: Agent TowlU'zyslwa Aibert KrabIci. 730-4-2 
de &gnin. 000-0 iW4 aM** Re wet"?'E'. . .... ~ 

--Wydawca Stefan Kossutb. - Redaktor Bolesław 'K!nichowioc!ti. )t03110Jl611O UCU9)'pOlO 18 Cp.Il'l's6p. 1/lW l' . W drukarni " Dziennlka ŁódzRicgo". 
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